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Czytamy w Gazecie Lwowskiej pod datą 


15go listopada. 

Z ostatnićj podróży Jego Cesarzewiczowskićj 
Mości Arcyksięcia Karola Ludwika, którą z Je- 
go Excellencyą panem Namiestnikiem hr. Gołu- 
chowskim na Podole odbywał, otrzymaliśmy 
bliższe doniesienia, i pospieszamy z doniesie- 
niem czując się do obowiązku podawać do wia- 
dom:ści wszystko to, co publiczność najmocniej 
cbchodzi. Obywatel kraju naszego» przejęty 
wdzięcznością dla Monarchy, iż raczył dostoj- 
nemu Bratu Swemu dezwolić pobytu w Galicyi, 
a oraz zajęcia się rozpoznawaniem toku spraw, 
stósunków i bliższych właściwości tej wiemi, 
pochwytoje gorliwością każdą sposobność, 
którąby dowieść mógł jaś wysoce ceni zaufanie 
Jego €. k. Apost. Mości w nim położone i ile 
w tem zaszczytu dla kraju upatruje, gdy Jego 
Cesarzewiczowska M ść zbliżyć się i zważyć 
pragnie te ¿wiązki i crgana państwa, któremi 
mieszkaniec kraju złączony jest g osobą Mo- 
narchy swego. Dlatego zbiera się i wyprzedza 
w te miejsca którędy podróż odbywa, pospic- 
sza z powitaniem Jego Arcyksiążęććj Mości, 
gdzie zamierwył czas pewny zabawić i groma- 
dza się w miastach obwodowych, ażeby skła- 
dając uszazowanie Swoje Osobie Jegó, okazał 
oraz, Że jednomyślnie z Władzami wysławić 
pragnie Paskę okazaną cd wiedzinami swemi. Już 
w dawniejszych podróżach Jego Cesarzewiczow- 
skićj Mości w Żółkiewskie , Samborskie i Stryj- 
skie wynurzyli się z tem ovywatele i dj zyć 
szczerą przychylacść śwoją; nie podaliśmy H. k 
szój o tem wiadomości, i szczegółowego do- 
niesienia nie mamy jeszcze. W podróży BAG 
ostatnićj, którą Jego Ceśarzewiczówska Mość 
dnia Sgo b. m. z Jego Excellencyą panem 
Namiestnikiem na Podcle przećsiewziął , zebrali 
3 obywatele ziemscy najprzód w Brzeżanach, 
i łącznie z Władzami miejscowemi, przy za- 
gKrodzeniu publiczności i uszykowanćj załodze 
witali przybycie Jego, a JW. hr. Stanisław Po- 
tocki otrzymał zaszczyt podejmowania Jego Ce- 
sarzewiczowskićj Mości w domu swoim w Ra- 
ja— willi sąsiednićj Brzeżanom, znanej Z piękno- 
ści okolicy i parku, który o téj porze, ACZ Is 34 
tracić urok przyrod', za to oś sietlenie ogrodu, 
muzyka i wylanie gospodarza na posłogi, prze- 
mawiały tą goŚcinnością z jaką wszyscy oby- 
watele tego obwodu pragnęli uczcić osobę do- 
stojnego Gościa. Wielu z ni h, a mianowicie hr. 
Krasiński Piotr, hr. Wedzicki Kazimierz, WW. 
Jakubowicz, Tyszkowski mieli zaszczyt przed- 
stawić się i złożyć swoje uszanowanie i z woli 
Jego Arcyksiążęcćj Mości być u stołu z około 
20 osób, który hr. Potocki Da cześć przybycia 
wyprawiał. Dzień poświęcił Jego Cesarzewi- 
czowska Meść przejrzeniu i rozpoznaniu władz i 
urzędów miejscowych. Po w: słuchaniu mszy św., 
którą ks. proboszcz Teper w kościele parafial- 
nyń łac. odzrawiał, rozpoczął najprzód prze- 
giad fnansowćj 8 'ministra yi kamery obwodo- 
wćj, potem udał się do szk È gimnazyalnych, 
a dla osądz”nia sposob : nauki i korzyści zpiej, 
słuchać r.Czył wykładu nauczycieli 1 wypyty- 
wać rozkazał uczniów z przedmiotów wykła- 
danych w klasie. Po vlustrowaniu załogi i ba- 
teryi artyleryi pod dowództwem FML. barons 
Lederers, rozpoczął się przegląd obwodowego 
urzędu polity'znego w szczegółach najdrobniej- 
szych i ztą znajomością rzeczy, jaką dopatrzyć 
miał sposobność w stolicy, gdzie pod rządem 
Jego Excellencyi pans Namiestnika czynności 
wszystkich władz się koncentrują. Dopiero o 
pół do szóstći ukończyło się przejrzenie or44- 
nów rządowych, i Jego Cesarzewiczowska Mość 
mógł wracać do Raju i zaszczycić obywatelstw 
obwodowe przyjęciem uczty którą hr. Potocki 
przygotował. Z zapewnieniem wdęięczności l 
najszczerszćj przychylności mieszkańców opu- 
ści? Arcyksiąże Brzeżany r b. m. udając 
się gościńcem na Kozowę; odaczków do Tar- 


wprawdzie, al yi: 
aapea, SOA 4 pia g takiów staraniem te 


tą, obrobioną i utrzyma» kiem st: 

zkiżżeyt pa panom slarosłom dwóch 
dnich obwodów, panu 
się ułatwić wszelkie sp080 
brotu handlowego w swo! 
Usilnościom R zawdzięcza b 
droga ta podczas słoty pr f 
w utrowaną zostanie. aż Conarmowi A 
Mość zastał w Tarnopolu równą Jė x legie 
żanach radość w mieszkańcach i gorliwość RE 
nurzenia dostojnćj Osobie Jego całéj sA y 
czliwości i wdzięczności za Paskawe przy ycie. 
Na czele obywatelstwa w tali Jego Mość Ar- 
€yksięcia hrabiowie WłOdzimiers i Wiktor Ba- 


czowska Mość nazajutrz po wysłuchania mszy 
św. awiedził gmach publ'ceny przy, kościele, 
zróbił przegląd załogi, odwiedził gimnazyum 
gaszczytnie prowadżońe p d dyrekcyą p. *ro- 
kopczyca, przesłuchał nauk i postępku oczniów, 
przyjął hymny weselne w Bóżnicy i uwiedził 
bibliotekę i szkołę żydowstą założoną 28 stż- 
raniem zasłażonego u gminy tamtejszćj p. Per- 
la; A y troskliwości zawdzięczają mieszkań - 
ce Izraelici, że chłopców i dziewczęta Swoje 
mogą sposobić do nauki i rzemiosł, Czego też 
dowody z wyrobów swoich, jak i postępków 
nauk złożyć mieli sposobność przed Jego Ce- 
sarzewiczowską Mością. Dzień cały żeśzedł na 
lustracyi i przejrzeniu urzędów, i z kolei €. k, 
urząd fioansówy, jak i polityczny obwodowy 
miał zaszczyt podać Arćyksięciu pod rożpozna- 
nie i sąd cały swój skład i swoje cayonòści, 
O pół do szóstćj raczył Arcyksiążć zaprosić do 
swego śtołu dwadzieścia osób æ obywateli i 
znakomitości miejscowych, a nażajutre jadąc do 
Złoczowa wstąpił do Jaryczowiet zwiedzić sta- 
wna w naszym raja stadarnię hr. J 
Dzieduszyckiego, słąwną z zawodu koni arab- 
skich, które pan Juliusz sam z Arabii lat temu 
dziesięć sprowadził. Trzy „odzin przepędził 
Arcy:siąże na opatrywaniu pięknego Zakiadu, 
poczem wjeżdżając do Złoczówa, dziękował 
lieznie na jego przyjęcie zgromadzonym obywa- 
telom, między któremi byli hrabowie: Bawo- 
rowski Wacław, Ożarowski, Łoś Justya, WW. 
Julian Malczewski, Poten, Augustynowicz Bo 
lósław Prószyński, Treter, Baroni., Jenera?-ma- 
jor Kusevich przyjmował na tzele wojska, A 
ludność za przewodnictwem włauź swcich 1 p. 
starosty Giubenthal, witała Jego Arcyksiążęcą 
Mość e równym jak wszędzie zapałem. Jego 
Mość Arcykśiążę po ukończonych lustracyach 
raczył o pó! do sżóstój zaprosić do stołu swo- 
go osób, i po obiedzie tegoż 
daia nocą wyjechał? z powrote owa, 
gdzie w pomyślnem zdrowiu stanął d. 13go b. 
m. Zrana. a 


m orerptndecncya Uzastu 


Wiedeń 18 listopada, 

ü Sytuacya polityczna w gruncie ta suma ciągle, 
lecz pilne badacza bezstronnego okó już dostrzega 
tu i owdzie pownó choć małe dotąd oznaki, że nad 
jój zmianą więcój może jeszcze pracuje dyplomacya, 
niż stojące pod bronią tak w Krymie, jak nad Du- 
najem zastępy. Koresp. Pruska bardzo słusznie 
wykazała przed ksiku daiami warunkową tylko wa- 
gę, którą rozstrzygnienie losu Sebastopola będzie 
miało na dalsze wypadki, Polityka tutejszego gabi- 
netu przynajmniej (a od nićj zależy wiele), pozo- 
stanie, prawie z pewnością twierdzić można, na téj 
samćj, na jakićj dotąd była drodze. Jeżeli Sobasto- 
pol upadnie, Anglia i Francya wystarczą same do 
dalszych operacyj; jeźli się oprze, operacye te bądą 
miały ten sam celicharaster co teraz, a następnie 
uwolaią Austryą i Niemcyod wystąpienia czysnego: 
Polityka Austryi i Niemiec dążyła od początku woj- 
ny i dąży dotychozes do utrzymania pokoju w Ku” 
ropie i do zaspokojenia interesów niemieckich i 8u- 
stryackich na Wschodzie, z oddaleniem juź tocząCćj 
się walki, o ile można od granic cesarstwa. Połą- 
czenie się Niemiec z Austryg w głównej stronie tój 
polityki, w stronie odpornój, nada wyżój wskazanój 
dążności więcój siły, lecz niezmieni jéj charskteru. 
Nacisk tój siły da się uczuć podług okoliczności, 
ras więcój w Petersburgu, drugi raz w Paryżu i 
Londynie — cel pozostanie jaden i ten sam. A że 
Austrya, i słusznie, widzi w ścisłym zwiąsku z tym 
celem interesa całój lądowój Europy, mniema PE 
że prędzćj lub poźniój zbliżą się do jój Hagi: 
widzónia Rosya i Francya, jako dwa prźeważne tych 
interesów bieguny. Są to myśli, przyznaję 5i$, *- 
mne i suche, ale též polityka nie jest romansem, 
Wszakże niewątpię, że znajdą się tacy co w pray- 
jęciu grzecznóm jeńców francuskich przez Cesarza 
Wszech Rósyi, co w ocenianiu skromnóm i 08/4- 
dném, polityki francuski | przez dzienniki poters- 
bugskie, co w widocznych nawet na placu bitwy 0- 
znakach dobrój chęci dla Francuzów, widzieć 3e- 
chcą tylko romans, lub drobne nic nieznaczące Zda- 
rzenia. 

Z Krymu do 9g0, b. m. nic nowego i waźcego. 

Baron Boutquenay otrzymał długi list od lorda 
Raglan o btwie z 5g0. Bitwa trwała prze5740 12 
godzin. Strata Anglików przechodzi 2000 w zabi- 
tych i rannych. 


0 h sąsie- 
Past i panu Piwockiemu, 
myślność kraju, starają 

by komunikacyj i 0- 
m okręgu działania, 
ć będzie okolica, że 
paścista wśrótce 


ny 


s Berlin 14 listopada. 
+ Dzienniki tutejsze zamiószóżają jessoze jeden 


aków 21 Listopada — Wtorek. 


worówscy, WW. Erazm Korytówski, Zurakow- 
ski, Garapich, Witkowski, Winnicki; załogą 
miasta pod dowództwem FML. Teimera, wszy- 
stkie urzęda i cała ludność. Jego Cesarzewi- 


jednakże skądinąd dostatecznie wiadomym. 


Juliusza |] 


RANA 


Jenny stan Europy niedozwala saprowadzać obecnie 


Przyjmają się 
OGŁOSZENIA, ROZPRAWY, ODEZWY wszelkiego rodzaju. 
DONIESIENIA literackie, księgarskie, handlowe, przemysłowe, rolnicze itp. 
UWIADOMIENIA tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. 

r a opłatą 
od wiersza petytowego za jednorazowe uieszczenie po 4 kr. następne 
2 kr. — dopłatą po 10 krajcarów šā każdą publikacyą na stępel ihip. : 
List ý 
niefrankowanenieprzyjmują siç, wyjąwszy od stałych lub znanych korespondentów. 
Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy. 


potwierdzenia, powołano już także gto- 
wy domów niegdy bezpośredni stan w Rzeszy sta- 
nowiących. Będą to panowie dziedziczni, Książęta 
krwi królewskiej nie będą powołani, bo oni uważani 
są jako panowie z urodzenia, będą więc tylko o ze- 
gi" się Izby uwiądomieni. 

„wór przeprowadził się na dalszy ciąg miesiąca 
do Charlotienburga, Książe Pruski objął już guber- 
natostwo w Moguncyi. Spodzićwany on tu jest wraz 


z żoną w końcu miesi R 
z księżniczkę Anhalt-Deteau. Aink. ące „Karola 


Mróz zwolniał, dziś bardzo pięknie. 


niə da o osnowie jéj swojój Opinii. 
konfereucye państw niemieckich wsięły tymczasem 
pomyślay obrót. Za wciągniesiem do rady pośredni- 
ctwa bawarskiego nastąpiło pomiędzy iuteresentami 
dość szczegółowe porozumienie się. lustrukcya więc, 
o którój mowa, ma jeszcze tylko historyczne žna- 
czenie, malując stan, w jakim się w chwili jéj daty 
polityka Austryi w stosunku do Prus i do państw 
Związku niemieckiego znajdowała. Stan ten jest już 
Tem 
mniój uważam za potrzebę, czynić rozbiór rz60%40- 
nej imstrukoyi, która w pierwotoćj swój osnowie nie 
będzie zapewne miała żadnego zastósowania. Wnio- 
pal Frar are uznała za potrzebę wnieść do 
Sundestegu, byśyby żapewie równobrzmiące z temi, | zrozumienie rozkazu przyprawiło jazdę i 
które podadzą Prusy. Część dawniejszych śriiok 0- | stratę 400 ludzi. ria nay była ba zyc 
ści zośtaa w osobnych konfarencyach usunięta. Dziś kua, lecż niepotrzebną. C'est magnifique, powie- 
nie chodzi już tyló o osnówę wniosków; ile o chwi- | dział ó niój jenerał Bosquet, mais ce n'est pas 
4 obrad nad hiemi. Chwila zaś ta zależy od nowych |/a gućrre. Straty poniesione dnia 25 ro okryły no- 
widoków, które przedstawia ożywiona na nówo na- | wą żałobą, xystekacna angielską , którój synowie 
dzieja zbliżenia się Rosyi dó państw ńiemieckich; | służą zwykle w jeździe. Gabinet angielski postano- 
widoki zaś te znów zależą w wielkiej części od lo- | wił nie posyłać nadal jazdy do Krymu jako zbyt 
su rozstrzygającego bój pod Sebastopolem. Wcże- y 


Kag J \ kosztównéj i mało użytecznćj. Zapewnie Sebastopol 
$niój nie usłyszymy podobno o żadnym stanowczym |nie będzie wzi i : gk 
kroku w polityce państw dlodiiochiók Polemika mg ryf g io AT AĆ po odebraniu posiłków.. Dzi- 


. lityce siejszy Monitor zawiadamia, że - 
agęckodniej nie zdola wpłynąć na jó zin, Dy. wania lini tlóżtatcznej w. Bodan podała, aiT 
a l p inia nawet | z i dzi è A 
pobliczna zatrsywała sąd iwój, patrząc na krwawy | chę Hrt * nas dochodzić przez niejaki czas tro- 
a zawsze jeszcze wątpliwy plac bojů. Trzeda się za- 
stosować do tego i czekać. Mało też można przy 
więzywać znaczenia do głosy Organów rządówych, 
starających się obudzić, w publiczności Wiarę w bli- 
skie załatwienie sprawy wschodniej w drodze ukła- 
dów. Podstawę tegó zapatrywania się skrośliłem 
getot ioe; któy wów nii Pr! tego 
zdania, i mniema, że lúbo ceśarz rosyjski po wy- 
ej w "sprijinit dohos Turóyi z key Skid yo 
by był do wdania się w układy, to państwa šacho- 
dnie w takim taxie nid przybłktyby nå nie. Organ 
jen radzi P<usoih, śby wtedy, gdy państwa żacho- 
dnie będą niezawodnie tëm Silnie) dólmagały się od | 7% 
nich stanowcżej polityki, nie zdradziły ticzem Wa- 
chania sią swego, lecz stanęły, jeśli tego będzie 
potrzeba, z bronią w ręku ku obronie swój neu- 
iralności, Rada ta tak brzmi, jakgdyby Prusy w ża- 
dnym joż stosunku ani do Austryi avi do Ñiemiec 
nie zostawały. Duńskie dzienniki wśpominają, że 
int) starają się obecnie zawrzeć traktat neutrál- 
“Soi z Danią, Szwecyą i Holandyą. Jest to bardzó 
podejrzaa wiadomość w chwili, w którój się Prusy 
ak Ściśle z Austryą kojarzą. Tu nio o tem nie 
wiedzą, 
Zawczorajsza i wozorajsza poczta wiedeńska nie 
psdesźła, podobno z powodu spadłych Śniegów. 
asu nie mamy od dwóch dni. Takież opóźnienie 
Poczt zachodnich. Wiadomości więc politycznych 
ardzo małó, Ciekawość wielką obudza misya lorda 
almerstona do Paryża, podjęta zapewne nie w spra- 
wić Soulego, która, jek słusznie powiedziano, wpa- 
ła do wody. Niepokoją tekżę ogromne praygoto- 
wania, które Anglia i Francya pda, do dalszego 
opierania wojny. Jest to najlepszą miarą prawdo- 
podobieństwa widoków pokoju, któremi się tutejsze 
wyższe sfery zójmują. Tymczasem przygotowania do 
wystawy paryskiej idą swoją drogą. Prusy wyżna- 
Czyły już komisyą, która jest upoweżniona znosić 
Się we wszystkiem z dyrekcyą francuską. Spodzie- 
wano się, że do komisyi tój zgłaszać się będą Wy- 
stawiający z ćałego związku celnego, i że tenże re- 
prezentowany a are) na wystawie foto całość. Ina- 
czćj się Stato. Każde państwo i państewko niemie- 
okie, chce być osobno reprezentowane. Podnoszą śię 
głosy ubolewania ned tą niejedńością. Komisya pru- 
ska będzie się zatem zajmowała tylko interesami 


i E 15 li 

Nie odebraliśmy jeszcze dw Moga rowy 
twy ź dnia 5go t. m., ale depesze telegraficzne zga- 
dzsją się, że bitwa ta chociaż dotkliwa, była ko- 
rzystną dla aliantów. Odniesione zwycięztwo osła- 
biło armią sprzymierzoną; jenerał Canrobeit miet 
się domagać z naleganiem przysłania mu posiłków. 
Posiłki zostały posłane. Co do bitwy z dnia 25go, 
ta chociaż bohaterska, była prawie przegreną. Z!e 


strony, ź tytułu że sprzedaje sado egzemplarzy 
, domaga się o 


wzięty. 
trzeby 
Southampton i Liwerpoolu do Stanów Zjednoczonych. 
Ostatecznie kupno mnićj ich kosztuja niż najem. 


ochoty. Piechota ta 

anicznych pókrytych cynkiem. Małó baraki obozu 
Palbńskiógo pokryte słomą, Śbadkły się kiowygo- 
dnemi. 

Ukazała się broszurka pod tytułem: Uesftructi, 
totale de la Russie eń 1864 êt rappel dea Juifs 
en 1860, par Rabi I Anti- Russ. Jest to pismo 
w rodzaju brosżur biblijnych, ogłaszanych często 
w Anglii. Autor opiera Się na przepowiedniach św, 
Jana, Daniela, Ezechiela itd. 


P 15 listopada, 
Cesarz nie pojedzie na polowanie do Compiègne, 
ale jeżeli otrzyma wiadomość o wzięciu Sebastopo_ 
la, pojedzie do Fontaineblóau. Służba myśliwska już 
się do tego miasta udała, patoa eebach rezydent 
Paryża. Miał on postu- 


wystawiających. pruskich, chani u Cesarza. Rządy franouzkið i gngielskie 
W konferencyi monetarnój obradującój w Wie- |mają gnić artykuł ie ago obrócony przęciw Au- 

dniu reprezentowane tylko są Austrya, Pźdsy, Ba- zeh Austryń nie miała wóale wstrzymywać Omera 

Warya i Frankfurt. Tak bowiem zastrzegł traktat |paszy od ańówru na pos abią, Wiadomości ze 

poadlowy RPE petan. puea i9tym a to | Szwecyi B Pap zap ii: naród ma być do- 
zozególnie owodu, że irny | brze uspóżobiony, | zwi j 
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istniejący w wspomnianych gaństwach wycżetpiije 
właściwie różnice zachodzące w kutsie pieniędzy 
w Niemczech. Naduorskie tylko miasta północne 
Inaczój jeszcze liczą, ale właśnie nienależą do 
Związku celnego. 2 konferencyj tegorocznych nie 
wypłynie zapewne Żaden stanowczy, rezultat. Wo- 


Rosyi. 
u głowa: ei 
zyna, który r. 151 
pu i ileptz ez Był to człowiek źnany z dowci - 
181 adua ni do Francyi, Będąc w Paryżu roru 
i iemi d dzi: k > Że Francya posiadała tylko trzech lu- 
reform w systemie monetarnym Niemiec. Będą to za- ah 8. Tailleranda, ks. d'Otranto i aktora Potier, 
Tea, Korna? Preno PCN 7 pó ścią j az Pozyn, dla wyśmiania autorów pamiętników, na- 
Pom greh 800 u. Opri witorów nudy baan Pamietniki napisane w dziesięciu minu- 
w t m iesi cu Q. „ M. í 1y- c w któr 4 % dobie sk 3 
datów dó pierwsżćj izby, którzy prózentowani bądą | stępujący: rych kładzie na swym g apis na 
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Içi on a posé 

Pour se reposer 

Avac une ame blasó8 

Un coeur épuisé 

Et un corps usó 

Un vieux diable trepassó 
Medam»s et messieurs passez. 

Ów kongres dyplomatów Stanów Zjednoczonych 
k'ócy odbył się w Ostendz'e, redukuje się do rze- 
czy podrzędcój. Nie miał on na celu zaboru Kuby, 
leos elskcy4 na prezydanta p. Buchanau, ambasado- 
ra w Loudynie. P. Didlsy Mann, p'dsekrotarzs Stan : 
w Washingto ie, nie zaaidował się na kongresie. 
Prozydant Pierce zapowiadając wielkie zamiary a nie 
do<onywając ich, obrócł na siebie tak whigów jak 
demokratów. Iizie teraz, Czy P- Buchanau popiera- 
ny przez pp. Soulé i Mison opuści politykę pana 
Pieroa, czy przeciwnie z nową energią ją podniesie. 
Anzlia i Francya nio d zwalają Sarom Zjedavczo- 
nym mi-szać się d? polityki europejskićj i warują 
sobia prawo m eszania Się d) p lityki Stanów Zje- 
dnoczonych, z tytułu kolonii któ:e w Ameryce po- 
siadają. s 

Wce:oraj spadł Śnieg w Paryżn. Było to nisza- 
pamiętana zdarzenie. Drogsść życia nie ustaje. Po 
wielk ch miastach zakładają się towarzystwa dostar- 
czają e ludowi obisdów po cene tanićj i bez szu- 
kinia zysku. Szcz ściem, że lud ma pracy poddo- 
statkiem, Na wej ia traci najwięcój klassa średnia. 
Codzień preemyst przychsdei do większój cantrali- 
zacyi. P. Milliot, zbogacony wspólnik Miresa, za- 
klada towarzystwo mające na celu kupowanie, ro- 
zrzucenia i bud wani» domów w Paryżu. Ma on 
byé echem woli Cesarza, który pagnie przebudo- 
wać Paryż prawie w połowie. Od bram nowego i 
starego Luwru mają być przeprowadzone szerokie 
ule», w częściach brudnych i Ścieśnionych Paryża. 
P. Millot dokona zapewnie tego, czego fundusze 
miasta dokonać nia mogą. —P. de Morny zost:ł mia- 
noyweuy prezesem Ci ła prawodawczego. Zapewnie 
Izby zostaną zwiłane zaraz po wzięciu Seba:topola, 
dla uchwalenia pożyczki 400 czy 600 milionów. 


Wiedeń 18 listopada. Koresp. Austr. pisne: 
pJ tra'jszy dzień jako dzień imeain Jéj C. Mci 
tuje wszystkim d:brym Austryakom radośne 
święto, Dzień ten nastręcza wszystkim ludom 
tego państwa wzniosłą sposobność podnoszenia 
pobożaych modłów swoich do wiecznego Daw- 
cy wszystkiego dobrego, aby spełniło się ra- 
dośne oczekiwanie, przez co przedewszystkiem 
domowe szczęście najwyższćj pary panvjącćj 
powiększy się, zarazem zaś i państwu przed- 
stawi się nowa rękojmia, iż siła i łagodność , 
mądrość i uroda, świecące u szczytu tronu o- 
dziedziczonemi zostaną przez przyszłe pokcle- 
ne. Nie potrzeba zipewniać, że uczucia te milio- 
n mi serc wieruie myślących poddanych nabo- 
„nie poruszać będą; wdzięczna Aastrya prze- 
nosi także pełaię miłości i czci jakiemi pała 
ku swojemu Monarsze g zachwyceniem na N. 
Panig która mu życie zdobi i dopomaga mile 
mu znosjć ciężkie brzemię trosk panującego.“ 
— Rząd badeński zamierza podobno urządzić 
konsulaty handlowa w Wiednia, Pradze, Medyo- 
lanie i Brodach, i wtym celu poselstwo badeń- 
skie w Wiedniu otrzymało wezwanie do przed- 
stawienia stosowoych na te urzędy kandydatów. 
— Poddany austryacki Abraham Popowicz 
kupiec w Jeniszer w prowincyi tareckićj Ko- 
Gazeta Wie- 


go skargę i domagała 
dla poszkodowanego, na co 
ła, trzech urzędników r 
zała tych co się dopuścili nadużycia na zapła- 
cenie poszkodowanemu 33 000 piastró w i zwrot 
kosztów w suwmie 13,250 piastrów. Ukaranie 
wianych wielkie sprawiło wrażenie, 

— Ministeryum skarbu ogłasza na daiu 15 

listopada, że w końcu października było w o- 
biegu psoierów ndawkowvch nielosowanych 
(węgierskich) za 7,679,538 złr. 
Cholera w Wiedniu całkiem ustaje; kilka 
do kilkunastu chorych dziena'e umiera jeszcze, 
po kilkadziesiąt osób jeszcze zapada na tą cho- 
robę, gr W og 
rozciąqłości, alo ; 
ską wicie. jeszcze kilkaset osób tę chorobą 
dotzniętych. W ogóle śmiertelność nie była tak 
znicza jak w wielu innych miastach zagrani- 
cą i umarło w ciągu teraźniejszego grasowania 
Chol:ry około rółt'ratvsiąca osób. 

— Gazeta Wiedeńska ogłasza, iż foldmar- 
szałek hr. Radzcki zapadł by? na biegankę i 
chorobę jego wzniecała czas jakiś obawę, leca 
we tług najświeższych depesz telegraficanych 
g Werony niępezpieczeństwo przeminęło i cho- 
roba zadawajgjaj şcy wzięła obrót. 

— Dyrekcya towarzystwa kolei żelaznój wie- 
deńsko-ra8 TE ogłasza, iż na walaem sebra- 
niu swojem "045, wzałatwieniu propozycyi to- 
warzystwa francuskiego, które układa się Zc. 
k. rządem 0 na 4. kolsi skarbowych, posta- 
nəwiono odstaoi Paa enionema towarzystwu 
francuzkiemu Pr abskiói wszystką własność 
deńsko-F | WCAG g należącą do 


kolei wiede i 
niéj fabryką machin om emi prawami i 


: E rankiem, aby to 
ciężarami pod WA f warzystwo 
francuskie ga dorezon, każda 00 ake 


500 zapłaciło 


kolei raeczonćj p? tej należytości wynoszącą 


bezawłocznie połowę 


óle straciła ona nie tylko na, 
i na mocy. Pod opieką lekar- 


CZAS z Wtorku 21 Listopada 1854. 


d» wszystkich dokumantów mających być Opa- 
trznemi w znaczki stęplowe, po 
rych treść akt! ma być pisaną. Wiadom , 
%» w wielu dokumentach ni» tylko wyrś żenie 
«le wyraz jedən wiele bardzo znaczy; łatwo 
przeto zdarzyć się może, Ż» tak gnicząsy Wy- 
ra przypadnie w ciąga pisania aktu na Zni- 
czek sięolowy, m nieostrożność lub zła wola 
zm enić lab zaiszczyć może ważność aktu práz 
s'mo oderwanie znaczku, a tém bardzićj przez 
przylepienie w miejsce onego innego zaaczku, 
na weg, by umieszczono wyraz brakujący do- 
wolnie. 


Rossya. 


Kopia z własnoręcznie napisanego naj wyż- 
«orgo rozkazu z dnia 12go (24) października 
1854 roku. 

Wdowie zmarłego jenerała adjutanta Korni- 
łowa, poległego przy obronie Sebastopola, wy- 
ołacać ze skarbu państwa, razem z dziećmi po 
5000 r. sr., nieuawiśle od pensyi, należnćj jéj 
od komitetu inwalidów. — Synów przyjąć do 
paziów. £ EREI 

Bastyon, gdzie on zabity, nazwać Jego 'mieniem. 

Zamówić dla niego u Vitali pomnik, który 
wzniesiony być ma na miejscu gdzie poległ. 

— Dzienniki petersburakie z dnia 8 listopada 
zamieszczeją następujący reskrypt cesarski do 
jenerał-adjutanta, jenerała piech ty, księcia Wo- 
rońcowa 1go, który od kilku tygodni bawi w Dre- 
znie: 

Książę Michale synu Symeona! Zs szozerem 
spółczuciem otrzymałem list wasz, w którym 
donosicie mi, iż zupełne osłabienie zdrowia wa- 
szego nie dozwala wam objąć na nowo pełnie- 
nia ważnych obowiązków, jakie na wa; spo- 
rzywały przed wyjazdem waszym za granicą. 
Zając wasze uczucia i beswarankowe poświę- 
cenie się, jakich tyle razy czynami waszemi dı- 
lście dowód, przezonany jestem, iż upraszając 


przy obecnych okolicznościach o uwolnienie was 


əd wszystkich obowiązków, poddajecie się je- 
dynie ostatecznćj konieczności, dla was bez wą- 
tpienia przykrćj, dla mn'e zaś tén bardzićj g3- 
smacającćj, iż pozbawiam się usłag waszych 
w cząsie, w którym takowe byłyby dla mnie 
szczególni: użyteczne; obok teg» wszelakoż u- 
walniając was od obowiązków głównodowo- 
dzącego oddzielnym korpusem kaukazk'm, Na- 


„|miestnika kaakaakiego, oraz noworosyjski:go i 


bessarabskiego jenera? - gab*raatora, mam nt- 
dzieję, że pobyt w kraju łagodn2go klimatu 
wamocni wasze siły, i šə po niejakim wypo- 
czynku będziecie znowu w stanie poświęcić dla 
Mnie i dls Rosyi owoce waszego doświadcze - 
nia i właściwą wam szczerą gorliwość. Z taką 
nadzieją pozostawiając was przy obowiązkach 
Mego jenera? - adjutanta i członka Rady Pań- 
stwa, pozwalam wam zostawać za granicą przez 
czas do wylecz:nia się waszego potrzebny. Zy- 
eag serdecznie, by czyny waleczaych wojsk kau- 


kazkich, których sława łączy was m niemi od|g 


samogo wystąpienia waszego w zawodzie wo- 
jenaym, nie przestawały was pocieszać i po- 
wtarzam wam zupełną serdzczną wdzięczność 
moją za waszą walecznością nacechowaną, a 
pół stulecia trwającą słażbę tronowi i ojczyznie. 
Pozostają ku wam niezmiennie przychylny. Na 
oryginale własną jago Cesarskićj Mości ręką 
napisano: „Mitołaj** Gatczyno 19g (31) pa- 
żdziernika 1854 r. 

— W dodatka do rozkazu najwyższeg”, wy- 
danego na daia 24tvm października (4 listo- 
pada), wyrażono: „Głównodowodzący oddziel- 
aym korpusem kaukaakim, Namiestmk kaukazki 


cońcow, uwalnia sią na własne żądanie z po- 
wodu słabości zdrowia, od pomienionych obo- 
wiązków, z pozostawieniem przy godności je- 
nerał-adjutanta i członka Rady Państwa. * 

— P. minister spraw wewnętrznych zawią- 
domi? pod datą 17 (29) września p. ministra 
sprawiedliwości, że po pid sbiri wojsk nie- 
przyjacielskich na brzegi Krymu, komunikacya 
półaocnój części gubernii Tauryckićj £ Symfo- 
ropolem może być przez czas jaki wstrzymaną. 
jak o tóm p. minister wojny zawiad mił jens- 
rał-adjutanta B.bikowa igo, i że w takim razie 
Najjaśniejszy Cesarz uznać raszył Zà stó sowas: 
powiaty północno gubernii powyższój poddać 


j| władzy Chersońskiego gubernatora wojennego, 


nadawszy pełającemu obowiązki Noworosyjskię- 
go i Bossarabskiego jenerał-gabernatora, tak co 


jenerał-adjuttnt, jenerał piechoty książę Wo- 


do pomienionych powiatów, jako i do wscho- 
dnićj gubernii Chersońskićj, prawa dowodzcy 
korpusu oddzielnego, jakowe jaż udzielone zo- 
stały jenorał-adjutantowi Annenkow Co do pro- 
wincyi Bessarabskićj, okręgu miejskiego Ode- 
skiego i zachodniój części gubernii Chersońskićj 
na prawym brzegu Bohu. 

— Depesza tel>graficzna donosiła niedawno 
a Petersburga o zwycięstwie barona Nicolai nad 
Szamilem, którego data nie podana. Gazeta 
Krzyżowa zamieszcza następujący list w tym 
orzedmiocis, pisany z Petersburga pod dniem 
5 b. m, w którym także nie masz daty téj bi- 
twy. List ten brzmi: Z Ksukazu również wa- 
żne nadeszły nowiny. Auł na granicy Czeczni 
wszedł z nami niedawno w przyjazna stosunki. 
Aby ten zły przykład nie zailaz? naśladowców, 
Szamil przelsięwaiął ostatniemi czasy wypra- 
wę przeciw tój wsi, której mężnie bronił jedan 
batalion pułku kabardyńskiego, za nim mu nie 
przybył w pomoc pułkownik adjutant skrzydło- 
wy cesarski baron Nicolai, zebrawszy na prę- 
dce posiłzi. Takowi wptdli niespodzianie na 
zórali i pokonali ich ns głowę zabiwszy im 400 
ladzi, Myśmy tylko 16 stracili, co na pierwszy 
rzut oka dsiwnem zdawaćby się mgto nieobe- 
znanym ze sposobem wojowania na Kaukazie; 
ale nie wojskowy pojmie nawet, ża żołn:erz re- 
galiray, kó y waląc kartaczami i na rówalnie 
aiespodzianie wpadaie nx bezładną tłuszczę, 
musi bardzo mał» ponieść straty. Wypadek po- 
wykszy tudzież napad ma linię lezgijszą (ax po- 
ładnie Kauzazu) są jełyaemi ważnemi czyna- 
mi wojenna :mi górali wciągu tego lata. Właści- 
wi Caerkiesi (uad morzem Czarnem) zachowali 
się bardzo spokojnie. Ne tylko wasz? (uiemie- 
ckie) Lb>ralne gazety, które po zwycięs<im po- 
chodzie S$ samiła na Tyfis tylesobie ohiecy wały, 
tle nawet wojskowi nasi w owych stronach 
przygotowali sę na większą zo strony Kauka- 
zysa walkę. List od linii, który mi niedawno 
tema dostał się do rąk, wyjaśni: tę nieczynność 
w naturalay całziem sposó. Ludy górskie nie 
bez zadziwienia przyglądały się przechodowi 
16 batalionów, 20 szwadronów dragońskich i 
5 bateryj, które w zimie i na wiosnę nieprzec- 
wanie wielką drogą wojskową przechodziły 
a Władykaakszu do Tyfisu, dla wzmocnienia 
armii azyatyckiej. Wzmocnisnia te właśnie ga- 
imponowały bardzo roztropnemu i obrachowane- 
mu Szamiowi, i uczysiły go głuchym na piękne 
ale czcze słowa Turków i ich sprzymierzonych. 
Nie jestże to szkoda, że Czerkiesi nie mają g»- 
zet, aby i tamsczoą publiczność otumanić? 

— Pismo Wiodomości senackie mówią o wy- 
daniu ukazu cesarskiego, mocą którego guber- 
nia Taurycka uwolnioną zostaje od dostawienia 
rekrata do obecnie przy padającego 12go poboru 
wojskowego. 

— Inwalid Ruski maluje dzisiejszy stan wa- 
rowni bomarsundskich jak następuje: 

Fortyfiscye alsodzkie zamieniły się obecnie 
w uwaliska, a sama wyspa Aland nosi na so- 
bie ślady zniszczenia ręką ludzką dokonanego. 
Tezy baszty, cznaczone lit. C. Ż. iU., dwie 
ostatnie zwłaszcza, zachowały zaledwie jakie- 
kolwiek ślady swego istnienia. Pominąwszy, że 
wszystkie te fortyfikacye wysadzone zostały 
w powietrze, a mianowicie pierwsza z nich 
w skutku naszych strzałów z fortu, iane zaś 
przez nieprzyjaciela po odałynięciu floty do Lum- 
ptr-Fiord, nieprzyjaciel wysłał z parostatków 
500 majtków, dla ostatecznego zburzenia fortu, 
baszt, szpitala, fuadamentów baszty A.i innych 
rozmaitych budynków. Ściany zewnę rzne bu- 
dyaku oficerskiego w forcie i tunnelu, ulsgły 
nieznacznym uszkodzeniom; lecz wewnątrz wszy- 
stko znisaczonćóm zostało przez wyssdzenie w pô- 
wietrze lub spalenie. U wejścia do byłego ko- 
ścioła ruskiego pozostały ślady kilka wielkiego 
kalibru kal armatnich, z których jedna utkwiła 
głęboko w marze z cegieł. W ocalałych kaza- 
matach baszt C i U (Notwick) leży kilka zš- 
wożdżonych lub z odbitemi szpuntami dział 
bez lawet; inue zaś działa przywalone zwali- 
gkami, wyglądają gdzie niegdzie z pod gruzów. 
Q padzwycaajnćj sile z jaką baszty pomienione 
wysadzono w powietrze, wnosić można z brył gra- 
aitu leżących obecnie w zaacznój „od fortyfika- 
cyi odległości. — Zie śladów kul i b>mb na o- 
cslałych częściach murów, fortu i baszt okazuje 
się, iż pociski te nie rozbijały granitu, lecz spo- 
wodowały li tylko nieznaczne przedziarawienia 
trafiając w brzeg kamieni, szczerbiły takowe, 
Dają się wszędzie widaicć ślady bateryj, bary- 
kad i obozów nieprzyjacielskich. Na pagórku po- 
między wzgórzem na któróm zamierzono wanieść 
basztę i latarnię morską, a Przytykającą doń 
basztą C, zostały Ślady bateryi o dwóch dzia- 
łach, których ogien kierowano przeciw fortowi 
pod zasłoną drugićj bateryi złożonój u dwóch 
moździerzy i wzniesionćj ga szpitalem. Dają się 
ta tskże spostrzegać ślądy szańców, za któremi 
gtali strzelcy w odległości 300 do 350 sąśni 
od fortu. Szczątki łądunkó w i ślady kul na ścia- 
pach korytarza i baszty C, głównie zaś około 
ambrazur, dowodzą, że [iczba strzałów była 
wielka, a podług ztpewnień mieszkańców, ta- 
kowa wynosiła: do 13,000. W magtzynie zbo- 
ża, przytyśającym do zwalisk Kastelholma, po- 
robiono w okiemnicach i w dachu ambrazu! 
dla karabinów; około okien postawiono ruszto= 
wania, a na około budynku wzaiesiono z ka- 
mieni i kloców barykady zwrócone głównie prae- 


ciw stronie północnćj, z którćj nieprzyjaciel wy- 


glądał, jak zapewniają, wojsk rosyjskich. Wiel- 
ki obóz umieszczony był około kościoła ewan- 
gielickiego, A w murach takowy opasujących 
pozostały ślady strzelnie porobionych dla kara- 
binów. Pozostały także ślady jnnych obozów, 
mianowicie za murem smęttrza ewangelickiego 
aa brzega morza, oraz dwóch obozów, w któ- 
rych nieprzyjaciel zatrzymał się zaraz po pier- 
wszóm wylądowaniu. Niepodobna zbliżyć się do 
kazamatów dla należytego ich obejrzenia, albo- 
bowiem mury i części pozostałych sklepień mo- 
gą co chwila zawalić się. Sprzątnienie vwalisk 
twierdzy wymagałoby nadzwyczajnćj pracy, 
chociaż znalezionoby tam mnóstwo dobrego ma- 
teryału budowlanego, mianowicie blachy do kry- 
cia dachów, granitu ciosanego i cegieł powięk- 
széj części niepotłaczonych. Mnóstwo mogił po- 
rozrzncanych po całym Alandzie świadczy o 
wielkićj liczbie zabitych lub znarłych na cho- 
lerę nieprzyjaciół; oprócz tego na smęttrza ro- 
syjsk'm i na Presió, wykopano około 150 do- 
łów, m których każdy mieści w sobie po kilka 
ciał. Niektóre z krzyżów postawionych ns mo- 
giłach noszą uapis: „Oñara epidemii“ (Victime 
du fléau). By pojąć nal:życie sysiemat i środ- 
ki przedsiębrane przez wojska sprzymierzone 
dla dopięcia swego celu, dość jest wskazać na 
jedną okoliczność, o którćój zaświadcza wielu 
mieszkańców Alsudu: jeszcze przed wylądowa- 
niem, emisaryusze usiłowali przeciągnąć na swą 
stronę mieszkańców tej wyspy, zapewnizjąc ich, 
że zatrzymano pocztę wiozącą rozkaz „spale- 
nia wszystkich wsi Aland*, i że Rosyanie za- 
cząli przywodzić to dù skutku na przedmieściu 
i w Skarpansie. Dowódzcy starali się wstrzy- 
mać grabieże, jakich g początku dopuszczali 
się żołnierze francazcy, lecz mnićj lu» więcćj 
gwałtowne postę>ki wojska nieprzyjacielskiego 
wzg!ędem spokojaych Anir ed dowodzą, 
że środki przedsiębrane dla powstrzymania nad- 
użyć, nie były dość energiczne. 


Królestwo Polskie. 


Rząd gaberaialay warszawski, zawiadamia 
osoby interesowane, Ż» z kwitani magazycowe- 
mi na odstaw é sę mające w drugićj połowie 
dostawy produktów dla wojska, wgłaszać się 
wiany do Nacze!lników tych powiatow, w któ- 
rych położone są dobra spełniające dostawę, 
a odstawiający produkta, za dobra z powiatu 
warszawskiego, po odbiór należności zgłaszać 
się mają do biura Rządu gubernialnego war- 
szawskiego. Wreszcie Rząd gubernialay nad- 
mienis, realizazya kwiiów magazynowych 
z odstawy listopadowćj, następować będzie po 
dotychczasowych censch, w połowie gotowizną, 
w połowie świadectwami, we wszystkich podai- 
kach skarbowych, przez właściwe kasy powia- 
towe, ni*zwłocznie przyjmować się mającemi. 


Księstwa Naddunajskie. 


Z Dżjardżewa donoszą, że książę Stirbej był 
tam 5go, prayjechawszy z Bukaresztu dla po- 
witania w krajach swych księcia ma' tań:kiego 
Ghiki wrscającego również na hospodarstwo, O - 
baj hospodarowie mieli ze sobą kilcogdzinną 
naradę. — Utrzymują w liście z Bukaresztu, że 
Cesarz Mikołaj obdarzył wielu bojarów moł- 
dawskich i wołoskich orderami; pytanie tylko 
czy w obecnych okolicznościach będzie im wol- 
no przyjać te oznaki honorowe, 

Sold. Fr. pisze a Bukaresztu: Żadnego pyta- 
nia nie rozbisrano tak Często i tax sprzecznie 
jak czy Omer pasza rozpocznie w Dobruczy 
kroki zaczepne lub też zachowa s'ę w odpor- 
ném stanowisku swojćm. Kto zna Ardit. tów 
mu roztropności i przebiegłości nie odmówi a 
zaczepny cios przez niego wymisrzony, byzb 
wprost przeciwny jego sktonnościom. Oledej sj 
sza sbierał upłynionego laty wawrzyny w i o 
tku stanowczego za:howąnia się Austryi, lubo 
aie moża było w nim dostrzedz tych w chwa- 
lanych zdolności wodza. Jesteśm wódakie | 
wiedliwi i nznajemy w ciłói p. priar T 
sole ieza: 28. j} obszerności poło- 
ada? l 30; Z wojskiem którém dowodził nie 
w h A nie roztropniejszego począć jak wy- 
í ać. Gdyby miał pod swemi rozkazami 
by gaa TEO egipskie i tunetsńskie wojsko, był- 
y już dotąd zmieni? swoje postępowanie, ale 
Z wojskiem tureckiém nie mógł liczyć na sku- 
teczne działanie, pominąwszy nawet inne prze- 
szkody. Omer pasza zatem trudao, aby zanie- 
ch:ł swego obronnego trzymania się i zdaje 
się, że Rosyanie dobrze o tém wiedzą i nie bap- 
dzo dają baczenie na granicę besssrabską, 


Kraje Czarnomorskie. 


Czytamy w Monitorze: Marszałek minister 
wojny odebrał od jen. Canroberta, nączelnie 
dowbiisącego armią wschodnią następujący ra- 
port: 

Główna kwatera pod Sebastopojem 27 

w Panie DLNA sty AE 
znosimy ciągle nowe e, mające - 

łać z boku i ge tió obwodu ` na Który praa 
mierzamy attak. Założony on jest na skale, dla 
tego używać musimy petard i radzić sobie wo- 
rami z ziemią i inno, VAardzo gmudnemi środ- 
kami. Jednak wkrótce będziemy mogli pomno- 
żyć ogień rts a botom obronnym nad któ- 

h raw: nie i i 
tadim = i wyirwato ści 7 nasi pracują z nad- 

B>awątpier en: i i 
żna 4 największćj KB re 4 simy 

Miasto wiele od nas RE ać 

zego oguia ucierpiało, i 


wiadomo nam że straty obrońców jego są o- 
gromne. EA 

Anglicy pilnują Bałakławy, będącćj środkiem 
ich wylądowania z oddziałem morskim, batslio- 
nem piechoty i Turkami. 

[U wicie | 25go wzgórsa położone o 2500 
metrów od portu, i bronioze kilią niewykoń- 
czonemi redutami, z których każdą 100—150 
Turków strzegło i kilka dział zbroiło, zajęte 
zostały przez znaczne siły po wyparciu Tarkó w, 

Natychmiast lord Raglan i ja udaliśmy się na 
wyżyny, które okrążają dolinę Bałakławy, i 
tworzą ostatni kraniec obronnego naszego sta- 
nowiska w czasie oblężenia. Nieprzyjaciel gaj- 
mował wzgórza o których wspomniałem, massy 
je o pokrywały wyżyny lesiste będące ich tłem 
w strony Czernai, i trzymał na widoku z jakie 
20,000 luńzi ukrywając resztę w wąwozach i 
krzakach. Jego widoczną i ciągłą chęcią było, 
zwabić nas do siebie z wybornego naszego sta- 
nowiska. Poprzestałem na połączenie na prośbę 
lorda Raglana jazdy mojćj z jazdą angielską, 
rozstawioną na równinie pod Bałakławą i joż 
z świetnój szarży przeciw jeździe rosyjskićj 
snaną. | 

Prócz tego w chwili kiedy lord Raglan szy- 
kował dwie dywizye piechoty wprost fortu, 
sprowadziłem do stóp pierwszych pochyłości 
całą pozostającą mi do rozporządzenia część 
pierwszej dywizyi. ? 

Rzeczy tak stały i dzień się już posunął , gdy 
lekka jazda angielska blisko w 700 koni, u- 
niesiona zbytecznym zapałem przypuściła żwa- 
wą szarżę na rdzeń armii rosyjskiej. 

Szarża ta gwałtowna wykonana pod krzy- 
żowym ogniem muszkietów i artyleryi, zrzą- 
dziła najprzód wielkie zamieszanie w szeregach 
mieprzyjacielskich. Lecz oddział ten, zbyt się 
od nas oddaliwszy doznał dotkliwych strat. 
Zrąbawszy kanonierów dwóch bateryj powró- 
ci? zmniejszony o 150 ludzi. 

Brygada moja strzelców afrykańskich, stojąca 
w równinie na lewóm skrzydie armii angielskićj, 
chciała mu pójść w pomoc i dopięła tego śmia- 
łym manewrem, atakując z lewego skrzydła 
hateryę artyleryi i kilka batalionów ktore zmu- 
siła do odwrotu i których ogień przeciw Au- 
glikom był morderczym. Straciliśmy tam 20 lu- 
dzi w rannych i zabitych pomiędzy niemi dwóch 
oficerów. Strata nieprzyjaciela z téj strony była 
dość znaczną i dozwoliła odwrotowi naszych 
strzelców odbyć się w porządku. Noc zakoń- 


ściwą siłą, Rosyanie zostawiwszy na placu 
i ich ludzi, ścigani byli aż pod 
o wg przyczóm zach! blisko 100 


(podp.) Canrobert. 

— Der. tel. z Marsylii z 15go listopada do- 
nosi; Okręt „Sinaj“ przybił tu właśnie, który 
z Konstantynopola 5go odpłynął. Przywozi en 
wiadomości z zma doj 3go sięgając”, które 
się następnie streścić dają: | i 

7 onar był na dzień Sty. Ośm ty 
sięcy zapisało się ochotników do szturmu. Lo- 
sem wyciągoięto 4000. Kolumny atakujące od- 
dano być miały pod wodzę księcia Napoleona. 
Miano najprzód uderzyć na fort pod cmenta- 
rzem, gdgie pierwszy wyłom był otwarty. 
Wojsko znajdowało się w niecierpliwości gorą- 

kowćj. 

"ian „As był okropny. Wody brakowało 
zupełnie. Powietrze było zarażene. Morze wy- 
rzuciło trupy na wybrzeża. 2000 chorych ge- 
tlało na węgiel w szpitalu zapalonym bombami. 

Pierwsza dywizya armii francuskićj oddzie- 
loną była od oblężenia dla pomnożenia odpor- 
nego korpusu operacyjnego. ; 

Ogień z twierdzy słabną? od dnia do dnia. 

"Obrona wewnątrz miasta będzie jak się zdaje 
rozpaczliwą. Domy są barykadowane, strzeżone 
działami i przeobrażone w istne cytadelle. Czte- 
ry okręty floty rowyjskićj zatopiono jeszcze 
w porcie. 

Kontr=admirał Lyons g dywizyą flot s+rzy- 
mierzonych krąży w pobliżu ciaśniny Jeniksle 
w podwójnćj m'ssy! czuwania nad morzem Å- 
zowskiem i przeszkodzenia komunikacyi lądowćj 
wzdłuk brzegu pomiędzy Tamanem, twierdzą 
położoną na wschodniem wybrzeżu ciaśniny s8- 
mój i Anapą na brzegu Czerkasyi. Wszytkie 
łam przepływające statki ściśle są przetrząsane. 

z rage sosy „wwa tą pay 
i tfire* parowiec sng'ć zy uj- 
ide za Gs strzeżenia przechodu wojsk 
rosyjskich przez Perekop. , 

Pogoda SK W Krymie i u w nyc „=. 
morze jest burzliwe. Przytsczają yp 


Oi iphone“ „Ville 
Okręty francuskie „Allier“ „Tesiphone » 
de Marseille“ „Jena? ” e „Charlemsgne* 


Albetros* „UNAT R s 
„Napoleon“ i statek turecki „Taif Todjaret, aafe 
re wróciły dla naprawy wskutku góre sir z 
uia g 17go do Konstantynopola, połączyty ię 
już na nowo z flotą. Lękają się o los okrętu 
. francuskiego „Suffren“ i tureckieh „Mahmodie 
i» ihad”, 


CZAS z Wtorku 21 Listopada 1854. 


Eskadra pod rozkazami wiceadmirałów Ha- 


melina i Dundasa stoi w zatoce Kaczy. Floty 
oddają wielkie usługi armii lądowej, 


Mówią że fl>tylla rosyjska na Dunaju która 


się schroniła do Izmsiłowa wkrótce będzie ata- 
kowaną. 


— Jour. des Débats przytoczywszy depeszę 


jenerała Canroberta podaną przez nas w sobo- 
tnim numerze Czasu następujący robi jćj roz. 


iór: 

Depesza wawyż wzmiankowana dowodzi, że 
potęga rosyjska dla ocalenia Sebastopola do 
nejrozpaczliwszych posuwa się wysileń. Rezer- 
wy nadeszły nareszcie z nad brzegów Dunaju, 
Dniestra i Dniepru, a z posiłkami temi Cesarz 
Mikołaj dwóch synów przysyła, ażeby pednie- 
śli i natchnęli ducha załogi. 5 

Podkopy oblegających zbliżyły się na pół 
karabinowego strzału pod twierdzę; baterye 
wyłomowe były wzniesiono i uzbrojone, dwa 
bastyony w mieście zawaliły się pod działami 
angielskiemi i francuzkiemi, a wczoraj zawiado- 
misno nas, że szturm 5go listopada będzie przy. 
puszczony. 

Tego to samego dnia armia rosyjska wykona - 
ła na dwóch cd razu punktach linii otaczającej 
groźny atak zcałemi siłami, który mógłby mieć 
dla nas nzjsmutniejsze skutki, gdyby nie był 
odpartym z najwaleceniejszym zapałem. Depe.. 
sga jenerała Canroberta nie mogąc w pierwszćj 
chwili wchodzić w szczegóły rozprawy, do- 
zwala jednsk pochwycić bitwę w całym jéj 
zarysie i ocenić mianowicie jój rezultat. 

Tak sobie więc przedstawić możemy plan 
Rosyan. W rozprawio z 25 października pod 
Bałakławą, gdzie jenerał Liprandi odniósł po~ 
rakkę pomimo wzięcia trzech redut i pomimo 
strat jazdy angielskićj w zbyt śmiałćj szarży, 
jenera? ten uznał za niepodobne zdobycie na 
tym punkcie redut, i przełamanie linii oszańco- 
wania sprzymierzonych, którćj stromość wszę- 
dzie prawie jest niedostępną. Jenerałowie rosyj- 
acy atakując 5go listopada liczniejszemi siłami 
armią angielską z prawego skrzydła od stron 
rzeki Czernai zdawali się chcieć złamać lini 
oblężniczą i stanąć pomiędzy tą linią i linią o- 
szańcowania w celu rzucenia się na Bałakła- 
wę. Gdyby się ten manewr był udał, armia ro- 
ko: Fan wzięłaby » przeciwnćj strony od razu 
podkopy i stanowisko, gdzie się wznoszą reduty 
do zcwnętrznćj obrony. W tym samym czasie 
gdy wojsko angielskie przez armię posiłkową 
rosyjską silnie zaatakowanym zostało, właści- 
wa załoga sebastopolska wykonała wielką wy- 
cieczkę przeciwko linii podkopów francuskich, 

Przewidzieć można skutki jakieby przynieść 
mógł » tak wielkiemi siłami przedsięwzięty i 
jak się mdaje zręcznie ułożony zamach. Na 
szczęście armia angielska chociaż nieliczna, wy- 
trzymała na prawe swoje skrzydło wymierzo- 
ny ten okropny atak, z charakteryzuj ją wy- 
trwałością i wojsko francuzkie miało czas 
wzmocnić sprzymierzonych naszych w chwili 
wycieczki załogi, którą Francuzi silnie po- 
wstrzymywali w swoich podkopach, 

Bitwa trwała dzień cały, i była zaciętą jak 
mówi depesza, która dodaje, że Rosyanie stra- 


cili 8—10,000 ludzi, w co wchodzi 1,000 lu- fx 


dzi załogi. Podobnie wielką stratę tłumaczyć 
tylko może niesłychana zaciekłość nieprzyja- 
ciela i niemnićj energiczny opór ze strony eprzy- 
mierzonych. 


Jenerałowie rosyjscy zwykli nieoszczędzać | A 


ludzi i poświęcać ich musami dla dopięcia celu 
jaki sobie założyli. Nie można się dziwić, że 
aby zrobić swoje rozpaczliwem swem wysile- 
niem wystawili na rzeź ogromną ilość ludzi. 

Nasze straty miały być także bardzo zna- 
czne. 

W tym podwójnym napadzie Rosyan na linię 
oblężniczą musieli oni w pewnych punktach stać 
się na chwilę panami części podkopów i kilku 
bateryi, Książę Menszykow w depeszy o tejże 
samćj rozprawie zapewnia, że działa jednój 
bateryi angielskiój i jedućj francuzkićj zagwo” 
żdżono. Depesza jego kończy się godną uwagi 
okolicznością, o którćój jenerał Canrobert nie 
robi wzmianki; według księcia Menszykowa 
sprzymierzeni w pogoni za Rosyanami przypu- 
ścili sztorm, który się nieudał. Był to pewno 
skutek zapędu naszych zwycięskich wojsk w pun- 
kcie jskim gdzie wyłom nie znalazł się jeszcze 
dostateczny, Lecz ta sama okoliczność dowodzi, 
że Rosyanie silnie byli odparci. Alma, Bała- 
kława i bitwa 5go listopada świadczą o nieza- 
przeczonćj wyższeści Angle- Francuzów nad 
wojskiem rosyjskiem, które silniejsze liczbą 
trøykrotnie pokonanem zostało, 

— Z Zemunia otrzymano depeszę telegrafi- 
czną, która z listów stambulskich z 9go b. m. 
donosi, że w bitwie pod Stbastopolem w d. 5 
b. m. Anglicy stracili 2000 w gabitych i ran- 
nych. Rosyanie 7—8000; strata Francuzów 
jeszcze nieobliczona. Bitwa trwała 12 godzin 
i żakończyła się zupełnym odwrotem Rosyan. 
Jenera? angielski George Brown ciężko raniony 
w ramię ;. jenerałowie Gouldy, Cątheart, Srang- 
wayst polegli; jenerałowie Buller, Pennefeather 
i Adams ranni, pod księciem Cambridge ubito 
konia. Z Paryża donoszą żę najadolniejszy Zin- 
żynierów jenerał Niel wyjeżdza na wschód. 

- Korespondencya Austryacka pisze: Zaj- 
rzeliśmy do jednego raportu z Odessy z d. 
listopoda, którego wiadomości nie przechodzą 
wprawdzie poza dzień Sty b. m. Obustronne 


10 


liczone byy 
a śmie 


prawie tak jak w bitwie u rze 
Almy, S 


ré jenerała 


ków od strony pełudniowć 
bił wycieczkę z bateryi N. 
skiemu frontowi, 


desłane 17go z Czerniowiec. 

Kor. kop. zamieszcza 
twie: Z depeszy nadeszłćj ta 
pola z dnia 9go b. m. 
w dniach 7ym i Sym t. m. 
się grzebaniem umarłych, 
paru dni zaczyna wsz 
dę sprzymierzonych, jak niedawno tłumaczyła 
wszystko na ich korzyść, dodaje, że zapewne 
sprzymierzeni potrzebowali i na to pewnego 
czasu). Rosyanie wzięci w niewolę w bitwie 5 
opowiadają, iż ogromne czynią wysilenia dla 
odsieczy twierdzy; mieszkancy zaś jej muszą 
po 8 godzin dziennie pracować przy szsńcach. 
Zima się już pojawiła i w tćj południowćj koń- 
czynie Krymu, miano tam bowiem zimny wiatr 
i śnieg drobny pruszył. Wojska w obozie sto- 
jące czekają niezmierne uciążliwości. 
Fremd. Bl. donosi, że w dniach 6, 7 i 8 
b. m. znaczne posiłki nadeszły sprzymierzonym 
w Krymie do portu Bałakławy. Wojska sprzy- 
mierzone pod okiem admirałów zrobiły pod Ba- 
łakławą dywersyą przeciw lewćj flance rosyj- 
skićj na pobliskićj miasta wyżynie, poczćm Ro- 
syanie cofnęli się za Czernaję. Jazda i ciężka 
ertylcrya sprzymierzonych, miała dopióro 7go 
(zapewne 9go) wysiadać na ląd. 
20 WZTĘZEMCEEZ ZYKA ZETA: PYCPECYOYT ZYTA a 

Kronika miejscowa i zagraniezna. 
Kraków dnia 20go listopada. Na powszechne żą- 


danie panny Neruda odegrają jeszcze jeden koncert w dniu 
jutrzejszym, to jest we wtorek. Burzliwy czas z zawieją 


onstantyno- 


Rosyanie zajmowali 
(Kor. kop. która od 


Y |śniegową nie dozwolił wielu osobom pragnącym słyszeć 
Qfte znakomite wirtuozki, być na dwóch pierwszych kon- 


certach, z tego przeto powodu skłoniły się one do dania 
jeszcze jednego koncertu ostatniego przed wyjazdem. 

— W Wrocławiu zgorzał na dniu 12 b. m. kościół 
Św. Śalwatora na placu tego imienia stojący, i zwykle 
zwaty „kościołem zieleniarek,* gdyż przekupki idąc zra- 


ściół ten wystawiony był w roku 1568 i był na pół mu- 
rowany, ra pół drewniany, dla tego w ciągu dwóch go- 
dzin zgorzał do szczętu. 

- Ohodził ślepy żebrak po bulwarach paryskich jak 
to często bywa. Nie wziął psa i trudno mu było przejść 
ź jednój strony na drugą tój szerokiej ulicy. Młoda dzie- 


wczyna sprzedająca kwiaty w koszyku, widywała co dzień | Zd 


biedaka i pomagała mu w tój niebezpiecznój przeprawie, 
bacząc aby go nie rozjechały krzyżujące się bezprzestan- 
nie powozy. -Wiedząc o jakićj godzinie i w któróm miej- 
scu ślepy przęchodził przez bulwary, starała się o ile 
można było czękać tam na niego. Polubił ja stary ipy- 
tał o nazwisko i uprzejmie dziękował za bukiecik, któ- 
rym go odprowadziwszy dziewczynka obdarzała. Umarł 
w tych dniach. Znaleziono w izbie jego mnóstwo uschłych 
bukietów, a pod niemi w skrzynce zapis na 300 fran- 
ów w papierach 3'/5 francuzkich i testament, który mia- 
nował poczciwą kwiaciarkę jedyną sukcesorką jego ru- 
chomości. 

— Nad brzegami Fryzyi widziano 


s w dniu 6 listopada 
rozbicie statku . „Joanna,“ 


który wiózł wychodźców do 
i. Weser Zeitung podaje opis tego rozbicia. Sta- 
tek Po rozbiciu trzymał się jeszcze 6 godzin na wodzie 
miotany bałwanami. W czasie téj okropnój burzy fale 
morskie zmiatały z pokładu ludzi i pakunki, a łamiące 
SIĘ maszty przygniotły wielu nieszczęśliwych. 80 osób 
straciły życie, niektóre z nich pogruchotane znaleziono od 
masztów, 188 wyratowano, ale większą ich część pora- 
nionych ciężko lub potłuczonych, a wszyscy wyratowani 
Prawie bez odzieży; przewieziono ich na brzegi Han- 
noweru. 

— W Paryżu umarł Loewe - Weimar, jeneralny kon- 

sul francuzki przy rządzie w Caraccas, znany z głębokićj 
nauki swojój, tudzież baron D*Hausser minister mary- 
narki w gebinęcie Polignaka, następnie hrabia St. Aulaire 
ś dyrektor banku Leboeuf; w Londynie sławny aktor 
Charles Kemble w 79 roku życia swego. W Turynie je- 
nera} Antonini, który w roku 1848 dowodził korpusem 
ochotników i pod Wicencyą stracił rękę. 
, ~ Telegraf podmorski między Danią a Szwecyą, to 
Jet między Vedbeck a Hillesborg otwarty został w dniu 
7 listopada; 15go zań otwarto telegraf podmorski mię- 
dzy Genug a Bastią. 

— Posel rosyjski w Hamburgu p. Struve ożenił się 
temi dniami z wdową po zmarłym w roku 1849 bogatym 
kupou hamburgskim Gumpel, którego Heine w swoich 
»Obrązach podróżnych * charakteryzuje. Oprócz znacznego 
Majątku prywatnego, pani Gumpel posiada ona jeszcze 
dożywociem milion grzywien hamburgskich. 

— Według przedłożonego parlamentowi angielskiemu 
wykazy, kosztę budowy i ruchu kolei żelaznych w pań- 
stwie W, Brytani 
mną summę 886 milionów funtów szterl. Około trzech 
czwartych tój summy „otrzymano przez puszczenie w 0- 
bieg akcyj, a resztę tylko nabyto za obligacye. 

— Wiadukt w dolinie pod Nabresina, stanowiący część 
kole; tryestsko-lublańskićj należy do najwspanialszych dzieł 
tego rodzaju. Ma on długości 400 sążni, 18 sążni wy- 
sokości i składa się z 42 łuków, z których 40 rozpięte 
84 ną : dwa na 8. 

~ kage zbierane w Warszawie na korzyść dotknię- 
tych wylewami wód mieszkańców Szląska i W. „Księstwa 
Poznańskiego, zamknięte zostały i wynoszą rubli 850. 

— W dniu 8 listopada otwartą została linia telegra- 


ojmonowa potwierdza 
się. Kiedy Rosyanie uderzyli na flankę Angli- 
~ E at Miński gro- 
10 przeciw francu- 
e Rosyanie zmuszeni w koń- 
cu byli powrócić na dawne swoje stanowisks, 
powiedzianćm jest w końcu tego raportu, którego 
podania potwierdzone są przez wiadomości na- 


co następuje o téj bi- 


wyjmujemy jeszcze, šej w 


stko tłumaczyć na szko- 


na ng targ, wstępowały tam zwykle na nabożeństwo. Ko- | * 


i wynosiły aż po koniec r. 1858 ogro- | p 


3 


a 


straty w ludziach w walnćj bitwie dnia tego 
i 


ficzna między 


Piemontem i Szwaj : : 
St. Julien. Iaa, jcaryą przez Breisach i 


Przeglad Polityczny. 


Depesze telegraficzne. 

Paryż 19 listopada, 
szcza dekret cesarski nakazujący losowanie do kon- 
tyngensu 1854 r. na dzień 18 stycznia. Pan Baro- 
che zamianowany tymczasowym ministrem skarbu. 
Nota w dzienniku tym 


ją zaraz uzupełnione, niebawem będzia d 
tylą co w bitwie u rzeki Almy; równieź Rabe | 


Depesze dość podejrzane pod względem źródła 
me. donoszą z Konstantynopola pod d. 9 b. m, 
40.000 A. Krymie 5go, iż tegoż dnia o 4ćj rano 
Ą syan uderzyło na Anglików. Redaty trzy 
razy były szturmow i 
l ane i znowu odpierane. Walka 
trwała do wieczora. Rosyanie zostawili 6000 trupa 
na pobojowisku. Rannych jest . Anglic liczą 
600 poległych i 1700 ranionych. Prasowa 4506 
w zabitych i rannych. Trzech jenerałów angielskich 
padło, między nimi ma być lord Cardigan (?) trzech 
jenerałów ranionych, między tymi Brown, którego 
amputować musiano. Książe Napoleon zachorował i 
parowcem Panama przybył 9go do Stambułu, O- 
kręt Abadidżthad utonął z admirałem i 700 ludź- 
mi osady. Co do śmierci jenerałów, wszystkie wia- 
domości czerpane są jak się zdaje z jednego źródła. 
Gazeta Krzyżowa zamieszcza wyjętą z pism 
angielskich depeszę Wielkich Książąt rosyjskich do 
Cesarza o bitwie 5go przesłaną, w którój autenty- 
czność powątpiewa rzeczony dziennik pruski, Depe- 
szę tę podsmy jutro. Nie mówi ona o szczegółach 
bitwy jakby się spodziewać należcło, ele ogólnie 
tylko nadmienia še bitwa ta była zbiegiem okoli- 
czności wywołana, i że Rosyanie ściągają posiłki, 
by potem s całemi siłami zniweczyć zupełnie nie- 
przyjaciela. Strata Rosyan podana jest na 4000 i że 
sprzymierzeni również tyle stracić zapewne musieli. 
Czytamy w Fremd. Bi. Nadeszłe 
domości z Konstantynopola 


tureckie parowce wojenne, tu- 

statków kupieckich z ż ścią i ni 

dla sprzymierzonych zatonęły. ta 8079 SENAR 
Z Odessy piszą. 12g0, 


"m psa do Krymu, (dr 

Łressa donosi s Warny 10, „ iż dni 
dnio 3000 Francuzów i 20 oiężkich dział rooze 
tam z Gallipoli 5ma statkami przewozowemi 
zajutrz 2000 Turków, 18 dział i 40,000 patronga 
3ma statkami I to wszystko popłynęło do Bałakławy 

Według dzienników angielskich, Indep. Belge 
podaje wiadomość, którój zupełnie niedowierza, iż 
w dniu 10 b. m. zajść miała w Krymie bitwa dale- 
ko krwawsza niżeli 50; ogromny śnieg spaść miał 
w Krymie. Wiadomości te czerpane być mają z de- 
peszy księcia Menszykowa, którój nigdzie dotąd 
nieznaleźliśmy, lubo takowe dochodzą nas zwykla 
wcześnie przes Berlin i Warszawę. Od dwóch dal 
die było wszakże depesz księcia Menszyzowa ani 
z k posag Krzyżowej, ani w pismach warszaw- 
SKich, 

Według ostatnich listów z Kiszeniewa nio nieza- 
szło w Krymie stanowczego po dniu 5tym b. m. aż 
do 410go. 

Monitor z 17g0 zawiera 
montami tyczącemi się 
raport Canroberta z 2go, 


między innemi dku- 
wiadomych już wypadków 
p w którym doniesiono o 3ój 
paralleli na 140 metrów oddalonój od bastyonu ma- 
sztowego. Artylerya sprzymierzonych górowała 
wprawdzie ogień forteczny, lecz mimo tego, nie 
śtłumiła go. Zdaje się, że Rosyanie chwycili się 
nowych sposobów i zasobów obrony, dodaje bowiem 
Canrobert, iż wystawić sobie nie można upartszćj 
obrony. e 
Pod dniem 14 b. m. piszą z Rzymu, iż tameoznę 
jazda francuska, która ma niesadługo na Wschód 
popłynąć zastąpiona będzie przez 200 konnych żandar.. 
mów. Stojące tam wojsko liniowe francuskie zna. 
cznie również ussczuplonóm będzie przez wysyłzą 
do Krymu. A 
jeszcze miesiąca rząd pruski za- 
Pożyczki przez 
3. w sposobie 


do 14go 
> grudnie, 
zwołanym na kilka dai 


sard ei b. m. Opinione 


Zza temu, ale zarazem 2*- 
A ak twierdzi źródła, że rząd 
e xem rozkaz rozwiązywania na- 
trow red municypalnych i prowiacyonelnych, 
tedy z podobnemi propozycysmi występowały. 


pewnia z najlepszego j 


a: R m 


Pzyjechali od d. 1$go do 20z0 listopada. 

HOTEL POLLERA. Magsig Hermann dyrektor mu- 
zyki z Po:nania. Hr. Łoś Włodzimierz właściciel dóbr 
z żoną, Karlory Ludwik ze Lwowa. Senkowski Eduard 
c. k. komisarz z Jaworznia. Witski Adolf adwokat Z żoną 
z Tarnowa. Baronowa Dostorowitz Irena właścicielka dóbr 
z Wiednia 

HOTEL DREZDEŃŚKI. Gregoriadi Katarzyna kupca 
żona z Berliva. Gottl Franciszek poruczn. austr. z Grud- 
ka. Bastner Jan Chrz. negocyant ze Lwowa- Skrzeszew- 
ski Henryk porucz. c. aust. z Wiednia. Haberhauer Aloi- 
zy porucz. c. austr. z Wiednia. Bartels Henryk poruczn. 
c. aust, z Wiednia. 5 

HOTEL ROSYJSKI. Godowska Amżlia dziedz. dóbr, 
Petrowicz Ksawery dziedzie dóbr % Tryestu. Wojciech 
Mayer właściciel dóbr z Czech. 

HOTEL SASKL Hr. "Tarnowski z Galicyi. Dąbski 
Włodzimierz dziedzic Z Galicyi. Bloch kupiec z Mysłowic 
Kosieńska Apolonia obyw- Z Galicyi. Hr. Dębicka Celina 
z Galicyi. Rychter Karol z Prus, Trzecieski Karol dzie- 
dzie z Galicyi. 


zc r ZEE W KK A A R A POETY CE 
kurs papierów pobiiczitych | pieniędzy 

Wiedeń. Kursa telegraficzne z d. 18go listopada: — 
Metaliki 5-proc. 627/, „j— Metaliki 4 '/ą-procent. 72 '/;. — 
Metaliki 4-pr. 655 g. — 4-pr. z 1862 r. 92.— 2 '/ę-pr. 
847/,6: — 1-pr. 19'/, z ciągn. — % 1830 r. 250, 802.— 
Augsburg 126*/5. — Londyn 12 kr. 10. Paryż 146 '/4. 
Akcye Bankowe 1231. — Akcye kol. żel. półn. — Fer- 
dyu. —. — — Pożyczka z r. 1851 lit. A. — —, B — 
Ust-Donau Dampfsch. —. X 

purs krakowski 18 listopada. Bankw. aus. żąd. 90 
płacą 83 '/ą — „Pruski kurant żądają 111 '/ą płacą 110. 
Ruble sr. nowe żąd. 104 płacą 103. — Cwancygiery 
nowe ż. 113'/, pł. 112'/. — Cwancyg. stare ż. 114— 
pł 113, — Jumper ż. 35*/,, pł. 3675, —— Dukaty “austr. 
hol. ż. 20%, pi. 20'/4. — 20-franki ż. 35"4 pł. 85— 
Listy zast. pol. żąd. 99 płacą 98'/,. — Listy zast. pal. 
żąd. 87'/, pł. 865/,. Obligi Indemn. ż. 74,— pł. 18*/4- 

Kurs lwowski d. 15 listopada. Dukat holend. 5 złr. 
kr. 48. — Dukat ces. 5 złr. 54 kr, — Półimperyał ros. 
„10 złr. 7 kr. — Rubel ros. 1 złr. 67 kr. — Talar pru- 
ski r złr. 50 kr.— Polski kurant i pięciozłotówka 1 złr. 
25 kr. — Kurs list. zast. w gal. stan. Instytucie kredy- 
towym: Kupiono prócz kuponów 100 po złr. 85 kr. 54 
m.k. — Sprzedano 100 po złr. 86 kr. 24, — Dawano 
za 100 złr. — kr. — Żądano złr. — kr. —. 

Kurs wiedenski z d. 18 listopada. Metaliki 82*/5. 
Nowa pożyczką 72!/,. Akcye Banku wiedeńs. 1225. — 
Akcye kolei żelazn. północ. 176'/ę. Agio od złota 30— 
od srebra 26'/4. Obligac. uwoln. grunt. 75. — Poży- 
czka ostatnia narodowa 86!/4. 

kurs wrocławski z d. 18 listopada. Banknoty. 
austr. 79?/, żąd — Bankn. pol. 893/4 d. — Listy zastaw. 
polsk. dawne 88%/, ż. nowe 58'/, ż-— "Listy zast. pozn. 
4-proc. 101'/, żądają dto. 3'/4-proe. 93'/, żąd. — Koléj 
Krakow. górn. Szląska — ż. 


Wiadomości handlowe i przemysłowe. 

Gdatsk 16 listopada 1854. W ciągu upłynionego 
tygodnia targi londyńskie podniosły się znowu 0 2, dó 3 
szyl. na kwarterzej w poniedziałek przesadzone Żądania 
tak dalece odstręczyły kupujących, że obrot: interesów 
d» maly. h nader cgraniczył się proporcyj; i część wysta- 
wionych próbek nie dały się umieścić. 

W ciągu tygodnia przybyło do Londynu: 

f bobu siem. 

PJ grochu In. rzep. 

żkraju 11,119 14,988 7,959 1,110 
zzagr. 4,340 60 10,228 8,208 

Targi szkockie, irlandzkie i prowincyonalne idąc za lon- 
dyńskim po najwyższych notowaniach zamknęły się. Uwa- 
ga powszechna zwrócona jest, na coraz zmniejszające się 
dowczy zagranicznego ziarna, a przy zupełnóm wyczer- 
paniu zapasów portowych, Anglia ani z Europy ani z A- 
meryki nie otrzyma dostatecznych dostarczeń i własnem 
siarmom potrzeby konsumy opędzać będzie zmuszona. 

We Francyi handel zbożowy nie był ożywiony, a'ceny 
miały się bardziój ku schyleniu. 

W Hlollandyi, Hamburgu i wszystkich nadmorskich pla- 
cach ruch był wielki; po coraz podnoszących się noto- 
waniach. 

Na Gdańskićj gieldzie mieliśmy ochoczych spekulantów 
zwł:sz za na lepsze gatunki, podwyższenie możemy no- 
tow:ć 20 do 80 Guld. na łaszciej wczoraj jednak i dzi- 


mąki 
cent. 


owsa 


siej przy mnićj zachęcających wiadomościach z Anglii spe- | 


kulunci nie chętnie wchodzili w interesa. 

W ciagu tygodnia sprzedano 274 łaszt pszenicy, żyta 
15'/, łaszt, grochu 28 i jęczmienia 3 łaszty. Podziwia- 
no szczególnićj dwie partye Z ziemi pomorskićj ważące 
136 i 140 f nadzwyczajnie piękne w kolorze i gatunku. 

Korzec warszawski. 
Płacono za łaszt wagi hol. Guld. pr. od złp. gr. do złp. gr. 
8 


zenicy od125 do128/9590do 6825, 44 15 —51 
„128 —130 680—730 „51 8—54 26 
132% —184 720-—746 „54 8286 — 
w1386 — 140 810—820 „ 60 27 —61 19 
39% » 119 —123 410-441 „ 30 25—33 5 
rohs |» — — — 415—480 „81 7—32 10 


Od soboty Cil) mamy śnieg i mróz do $ch stopni do- 
chods°y p iya zachodnio-północnym wiatrem. 

Toruń. przebyło pszenicy łasztów 81, siemienia 21, 
u cent. 423; Oejukgn 
w Toruniu 5'ÓP 2 

Kursa zamian: OWY osiy., Hamburg 44*/,, Ani- 


; ż 
sterdam 100 /2? Pary 


$ 
li 


esere: 


p pane ZOE" (Na desłane), 


Jest rzeczą pina + po najgroźniej- | 
szych politycznych wypad IP, = pos rosyjska 
utrzymuje się w kraju n% Š obra Doświadź n pawet 
wyżćj niekiedy od samego  SPeJT** czyli tego! 


| Lehrkanzel der Anatomie, 


Yo- | kompetente Quartiergenuss verbunden. 
piego cent. 411, wysokość wody | 


Makowski Kędzior & Comp. | 


Antoni Kdobukowski Redaktor odpowiedzialny. 


| CZAS z Wtorku 21 Listopada 1854. 


wszyscy negocyanci krakowscy, którzy przy zmianie ku- 
ponów i wypłacie wylosowanych listów zastawnych Kró- 
lestwa Polskiego, w miesiącu lipcu i sierpniu r. b: otrzy- 
mawszy należytość samemi nowemi rublami srebrnemi, 
z trudnością i za opłaceniem pewnego ágio wymienić je 
mogli na papiery banku polskiego, które jedne Z pienię- 
dzy rosyjskich wywozić wolno za granicę. Papiery te stoją 
za granicą nieco niżćj od monety srebrnój rosyjskićj, bo 
wszystkie wypłaty, z państwa rosyjskiego niemi jedynie 
uskuteczniać można. Listy zastawne Królestwa Polskiego 
stoją w kraju na równi z papierami bankowemi, Czyli ze 
zwyczajną monetą papierową polską, a wojna obecna ża- 
dnego na ich kurs wpływu nie wywarła. Tóm bardzićj 
można się temu dziwić, że w roku przeszłym i bieżącym 
poszło w obieg około 200 milionów złotych polskich no- 
wych listów zastawnych Królestwa Polskiego z odnowio- 
nój pożyczki Towarzystwa Kredytowego; co na. zniżenie 
ich kursu wpływać było powinno, gdy wszystkie inne pa- 
piery publiczne daleko wyższy procent przynoszą. 


Kund machung. (1146-2-3) 


Die Form ‘dés Schurfzeichens, mit dem, nach den Bestimmungen “des $. 24 und 25 des allgemėinen Bérggèsetzes, 
jeder Schńrfer binnen drei Tagen, nach von der k. k. Bergbehórde erhaltenen Bestattigung über dessen Schurfbau- 
Anzeige, den Freischurf über "Tage zu bezeichnen, und dessen Aufstellung der politischen Behörde anzuzeigen 
hat, wird fir das k. k. Krakauer Regierungsgebiet , nachfolgend festgesetzt. A > 

Dieses Schurfzeichen besteht aus einer 11 ‘Wiener Zoll breiten, 16 Zoll langen in 8 gleichen 47 8% messen- 
den Segmenten abgegrenzten, gut verzinnten oder verzinkten Eisenblechplatte, welche mit weisser Oelfirnissfarbe 
angestrićchen, die in blauer Farbe aufgetragene Lapidar-Inschrift 


N. 28,361. 


URZĘDOWE. 


N. 11,790. Kundmachung 


Laut Erlasses des hohen K. k. Finanz-Ministeriums vom 
Aten -November 1854 Z. 20,369 ist bei der am 2ten 
November 1854 Stattgehabten 261ten Verlosung der 
ultern Staatsschuld die Serie 238 gezogen worden. | 

Dieselbe enthält Hofkammer-Obligationen von verschie- 
denem Zinsfusse u. z. 80,220 mit einem Zehntel der 
Kapitalssumme, 

80,782 bis 80,807; 80 


vom 


Jahre 185 


Nr. 


(1131-2-3) : 
enthält, und auf einem hölzernen Pfahl 9 Schuh über der Erdoberfläche festgenågelt wird. 


Um die Gleichformigkeit dieser Schurfzeichen festzuhalten, wird deren Anfertiguog einem bestimniten Gęwerbs- 
mann im Śtandorte und unter Kontrole der Bergbehórde übertragen werden. 
Was hiemit zur allgemeinen Kenntniss gebracht wird. 
Von der k. k. Landes-Regierung. 
Krakau am 13ten November 1854. 
Der Landesprisident 


Obwieszczenie. 


Franz Graf Mercandin m. p. 


808 mit einem Achtel der Kapi- 


talssum mo; 
80,810 bis 80,988, 80,939 mit einem Viertel der Ka-| Forma znaku poszukiwania (Schurfzeichen) którym wedle przepisów $. 24 i 26 powszechnćj ustawy kopalnianój, 
i pitalssumme, każdy upoważniony do poszukiwania, w przeciągu trzech dni po otrzymanóm przez C. K. Władzę kopalnianą po- 


twierdzeniu o doniesieniu jegó poszukiwania, dni do poszukiwania dożwolone oznaczyć i o ustawieniu jego, Władzy 
politycznój doniesienie uczynić ma, ustanawia się dla obwodu rządowego Krakowskiego w sposób następujący : 

Wspomniony znak poszukiwania składa się z tablicy blaszanćj 11 cali wiedeńskich szerokości 16 cali długości 
mającćj, w 8, równych 4” 87” odmierzonych kantów, dobrze pobielanćj lub pocynkowanćj, białą farbą pokostową 
pomalowanój, na którój mieści się napis literami „lapidar* zwanemi w kolorze niebieskim 


80,940 bis 81,014 im Kapitalsbetrage von edy fi. 
587/, kr. CMze mit Zinsen 25,209 fl. 53 [s kr. CM. 
Diess bringe ich zur allgemeinen Kenntniss mit dem 
Bemerken, dass die erwähnten Obligationen nach den 
Bestimmungen des Allerhóchsten Patents vo» 21ten März 
1818 gegen neue zu dem ursprünglichen Zinsfusse. in 
CMze verzinsliche Staatschuldverschreibungen umgewech- 
selt werden. 


Krakau am 13. November 1854. $ 
Franz Graf Mercandin, 


k. k. Landes-Prasident u. Chef der Steuer-Direction. 


Kundmachung. 

[N. 21364.] Zur Wiederbesetzung der an der Lem- 
berger medizinisch - chirurgischen Leseanstalt erled'gten 
womit der jährliche Gehalt von 
CMze verbunden ist, wird in Ge- 


miissheit dex -Erlasses des hohen Unterrichts-Ministeriuns | 
vom 13ten Oktober d. J. Z. 1170 eine freie Concurenw 1 


bis Ende Dezember d. J. eröffnet, innerhalb welcher Frist | 
diejenigen, welche. sich um diese Lehrkanzel in Bewer- 
bung setzen wollen, ihre gehörig. belegten und insbeson- 
dere ‘mit. der- Nachweisung des, an einer inländischen 
Hochschule. erlangten medizinischen Doktorgrades, der 
bisherigen. Verwendung im Lehrfache so wie der allen- 
falligen litterarischen Leistungen im Fache, der Anatomie 
versehenen Gesuche bei der k. k. Statthalterei in. Lem- 


berg einzubringen haben. 
Von der k. k. Statthalterei 


Lemberg am 31. October 1854. 


Neunhundert Gulden 


roku 185. Nr. 


który na palu drzewianym 9 stóp nad powierzchnią ziemi wysokim, gwoźdźmi przymocowanym być mó. 
Dla osiągnienia jednostujności powyższych znaków, poruczonóm zostanie sprawienie ich pewnemu rzemieślnikowi 
w stanowisku i pod kontrolą Władzy kopalnianćj. 
Co niniejszćm do powszechnćj podaje się wiadomości. 
Z C. K. Rządu krajowego — Kraków dnia 18 listopada 1854 t. 
Prezydent C. K. Rządu krajowego F' ranciszek hrabia Mercandin. 


(1122-1-3) 


ocz m z Z —— 


(ut)  Konkurs-Ausschreibung. (1-2) F ser at ZE BANKU POBOŻNEGO W KRAKOWIE. 
Zur Besetzuńg des fit die Stadt Drohobycz, Samborer kila Na żądanie strony interessowanćj zawiudamiają, iż od 


Kreises neu systemisirten Dienstpostens eines Thierarztes, 
mit welchem der Gehalt jabrlicher, Dreihundert Gulden 
Konv. Minze und der Bezug des Quartiergeldes von jähr- 


w FABRYKA © 
lichen Finfzig Gulden CMze aus den . Mitteln der Dro- U 7 LJ M r 
hobyczer Stadtkasse verbunden ist, wird hiemit wieder- | ie! W } NIU ISÓW 


halt der Konkurs bis Ende Janner 1855 ausgeschrieben. | 
Bewerber um diese Stelle haben ibre Gesuche in der br. ALFREDA POTOCKIEGO 
w ELancucie, 


festgesetzten Frist unter Nachweisung : | P ICiE 5 
a) - ihres: Alters; |etórój wyroby tak ze względu ich jednostajnego zawsze 
b) der zurückgelegten Studien uberhaupt , und insbe- | gatunku, jakotóż i umiarkowanój, a na ich moe, smak, 


j rinaerkunde, dann des | czystość i doskonałość najniższćj ceny, jaż i do innych 

Sak gałka PAG Magistergrades; | ©- ke. ogł aż a znajdują Aa owe 

e) ihrer Sprach und sonstigen Kenntnisse; wielkie wiry x amei x tpm pst przy "Rete Ere c! 

d) ihrer: bisherigen Dienstleistung , Verwendung, und | wieniu tat Rù s Skża d ołó n likierów Bia w 

der šich etwa erworbenen Verdienste; endlich nowy, swój własny 2 w b re dęty k : agh 

c) ihrer tadelloseń móralischen und politischen Haltung | li50W w dancucie, Pw m a -n SEAST ; 

im Wege ihrer vorgesetzten Behörde beim Drobo- | pr? tem pii gościfieu A re z = wowskim 

bycżer Magistrate einzureichen, und biebei anzuge- | położonym, skład ten uwadze Szanownój Publiczności po- 

ben ob und in wie fern sie mit einem Beamten des | leca. Zamówienia franco nadsełane, przyjmuje i zała- 

Drohobyczer “Magistrats verwandt oder verschwi- twis nadal, jakotóż i wszelką korespondencyą prowadzi: 

gert sind. | pan Feliks Gadziński zawiadowca fabryki likierów i 

Von der k. k: Statthałterei. |roaóliśów "ro O h jak niemniej pan Dietrich, 

Lemberg am 14ten Oktober 1854. ajent aa atier z rajowych we Lwowie — i pan 
USE 5 | Ostafiński przez Podhajczyki w Kurowicach. 


Sektion III. 


zastawa miedńica próby 11 łutów 80'/ą w dniu 9. sty- 
cznia 1852 r. pod literą J: N. 1. w Banku Pobożńym 
zastawionego, według oswiadczenia zgłaszającój się o wy- 
kupno jego osoby, kartka czyli rewers bankoty miał zł- 
ginąć, przeto wzywają wszystkich interes w tóm mieć 
mogących, aby najdalćj go dnia 1go lutego 1855 roku 
zgłosili się, gdyż w razie nie zgłoszenia, fant rzeczony 
osobie zgłaszającćj się niezawodnie wydanym będzie. 
Kraków dnia 11go listopada 1854 r. ` 


X. Andrzej Karczyński pis. B. P. 


Stachowicz kas. B. P. 

W dniu 18 listopad. iągni i 
Haaa Gagi E m eo 

P rzyszłe ciągnienie przypada w dniu 29 listopada r. b. 
ostatnia stawka dnia 26 listopada r. b. À 

W dniu 18 listopada wyciągnięto numera na loteryi 
Lwowskićj 34. 54. 49. 68. 81. 

Przyszłe ciągoienie przypada w dniu Ż grudnia r. b. 
ostatnia stawka dnia 29 listopada r. b. 


DODA E ERC c REZ A 
C. k. teatr niemiecki w Krakowie 
We wtorek dnia 21go listopada ne żądanie 
nieodwołalnie ków: ry wielki KONCERT przez 
Amalię i Wilhelminę Nerudy. Przed koncertem 
po raz pierwszy Wpor komedys * jednym akcie 


przez Rod. Benedix. | 
w i i mobert D 
środę dnia 22 listopada: J -maari danok 


kiego, przez pp. Scribe i Delavigne, muzyka J, Meier- 
beera; 
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ATCT | 
Vom Reserve-Truppen- | 

Abtheilg. 5. R m Commando der 4. Armee. | 
Bei Erledigung der Kontumaz-Arztens-Stelle zu Bojan | skiego i innych poż s auk: i 
wird hiermit vermóg hohen Armee-Ober-Commafido-Frlus- laet zr = AASS E r się. trudni, 
ses vom 28ten +. Mts Abtlicilung 8. N: 6279 der Con- | fje posiedzedie;— bliżózą iaminn Onh AAO 


curs eröffnet. | | Orłem w Jarosławiu 
Mit diesen Posten ist der Gehalt von 600 fl. und der ed zasię ginąc (1118-2-8) 


Niężczyzna w podeszłym wieku, któ- 
ren od ląt wielu udzielaniem nauki języka 


Vermóż der Allerkóchst  sankzionirten Post - Poliżei- | 
Ordnung vom: Sten Juni 1837 B. 2254 $: 48 müssen! g|. 
die Kompetenten, Doetoren der Mediżin seim; und ai- A E 
rurgische und thierärztliche Kenntnisse besitzen. | 

Die Bewerber haben daher ihr Diplom; die Zeugnisse — 
über die chirurgische, thierdrztliche Sprache und sonstige 
Kenntnisse, übér ihre ärztliche Erfahrungen, schon gelei- 
steten Dienste, Moralitiit, bis. läøgstens 15ten Dezember 


100 0 'zpłzachodni 
95 2 | płzachodni 


d. J. hieher zu unterlegen. „| 2] 324708 95 4 | pnzachodni » mgła i dószcz drobny | 
Lemberg am 2. November 1854. 3 „10/325 47 92 8 |zpłzachodni średni popołudniu dószcz i śnieg 
(1120-1-3) Pfanzelter m. p. P. Mk. 20| 6 827 88 94 4 | pnząchodni p w nocy trochę śniegu | 


